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Wystawa ku czci 
` . . [4 . 
F. Dzierżyńskiego 

WARSZAWA — Życie i walkę nie- 
złomnego rewolucjonisty, wielkiego sy- 
na nążodu polskiego Feliksa Dzierżyń. 
skiegę obrazuje wystawa, która 21, lip- 
ca br. rostanie otwarta wb. pałacu Ra- 
dziwiłłów w Warszawie. 

Setki oryginalnych dokumentów, ty- 
siate fotografii i reprodukcji, wykresy 
i plange, obrazy i rzeźby, zgromadzo- 
ne w f wielkich salach, ukazują postać 
Duierłyńskiego, wielkiego  przywódcęt 
polskięh mas pracujących, jednego z 
uajwybitniejszych bojowników o wol- 
ność „waszą i naszą*, bohatera paź- 
ziernika i obrońcę jego zdobyczy, bo- 
jownika e Polskę Ludową. 


Rodzina Dzierżyńskiego. 


przybyła do Warszawy 
WARSZAWA — Do Warszawy przy 
była, w celn wzięcia udziału w uroczy 
stościach poświęconych pamięci Dzier- 
żyńskiego, żona Feliksa Dzierżyńskiego, 
Zofia, syn — Jan z żoną i synem, Jed- 
nocześnie przyjechał wnuk Juliana Mar- 
chlewskiego — Jan Fogeler. - 


Przyjazd P. Pospiełowa 


WARSZAWA. — Na uroczystości 
związane z 25 rocznicą śmierci Fe- 
liksa Dzierżyńskiego przybył do War 
szawy w dniu 18 bm. członek KC 
WKP(b), dyrektor instytutu Marksa 
—Engelsa—Lenina przy KC WKP(b) 
— Piotr Pospiełow. Wraz z ambasa- 
dorem ZSRR w Warszawie A. A. So- 
bolewem, Piotr Pospiełow. będzie re 
prezentował na uroczystościach Ko- 
mitet Centralny WKP(b). 


RP, Bolesław Bierut, 


Prezydent 
przyjął dnia 16 lipca br. na audien- 
eji Szefa Misji Dyplomatycznej Nie- 
miecekiej Republiki Demokratycznej 
przy Rządzie RP panią ambasador 


Aenne Kundemann, która złożyła 
Prezydentowi RP odręczne pismo 


22 ipca- bilansem naszych 


I Ostatnie przygotowania 


sukcesów 


do obchodów Święta Odrodzenia 


(Różnorodny program uroczystości w całym kraju 


WARSZAWA — Cały kraj żyje pod znakiem - przygotowań do 


uroczystego obchodu 7 -rocznicy 


Manifestu PKWN. W miastach 


i miasteczkach, gminach i gromadach ludność organizuje akademie 


oraz wystawy obrazujące bogaty 
poprzedzających roczgicę i w dniu 


dorobek minionych 7 lat. W dniach 
22 lipca obok nowych, wielkich 


obiektów Planu 6-letniego oddane zostaną do użytku mas pracują- 


cych tysiące nowych mieszkań, 
kultury, świetlice, sale teatralne 
wia jak Szpitale, sanatoria itp. 
nych zabaw ludowych, festynów i 


Lud polski dobrze przy tym pa- 


Prezydenta NRD Wilhelma Piecka. | mięta komu zawdzięcza swą wolność 


Na zdjęciu: Pani Aenne Kundem 
opuszcza Belweder. 


Dodatkowe 


zobowiązanie 


Czynu Lipcowego === 


WARSZAWA, — W zakła- 
dach pracy całego kraju wre 
wzmożona praca, którą załogi 
czczą 7 rocznicę Manifestu 
PKWN. 

Górnicy niektórych rne za- 

epia krakowskiego, którzy wy- 
ań już zobowiązania, podej- 
mują nowe postanowienia. Np. 
w kop. „Jaworzno“ załogi Szy- 
bów: „Bierut”, „Komuna Pary- 
ska“, „Sobieski“ i „Kościuszko“ 
postanowiły wydobyć dodatkowo 
10.682 tony węgla. 8 i 

Załoga przodującego kutra Ty- 
backiego „Arka 5“ zameldówa- 
ła o wykonaniu w Czynie Lip- 
cowym rocznego planu połowów. 
Obecnie załoga postanowiła wy- 
dobyć ponad plan 6 ton ryby. 

Szybko realizują swe zobo- 
wiązania lipcowe robotnicy śla- 
skich, zakładów włókienniczych. 
Załoga Sosnowieckich Zakładów 
Przemysłu Wełnianego wyprodu 
kowała ponad plan setki kilogra 
mów przędzy i surowców włó- 
kienniczych wartości ok. 450 tys. 
zł. * 


Proces Stroopa i wspólników * 


Sprawca zagłady 


dziesiątków tysięcy ludzi odpowiada za swe zbrodnie 


WARSZAWA. Dnia 18 bm. stanęli przed sądem wojewódzkim W | sią, że cały naród koreański uważnie 


Warszawie: 56-fetni generał-porucznik Waffen SS i policji — Jurgen 
Siroop oraz 45-letni kapitan Waffen SS — Franz Konrad. i 

Akt oskarżenia, odczytany na wstępie, stwierdza, że hitlerowska ide- 
ologia nienawiści i eksterminacji narodów związana byłą ściśle z pla- 


nami wojny napastniczej, z 
„niższych“ i 


Akt oskarżenia przedstawia kolej- 
ne etapy polityki eksterminacyjnej, 
prowadzonej przez hitlerowców wo- 
bec ludności o wanych terenów, 

rzede wszystkim wobec ludności 
żydowskiej. 

Akt oskarżenia stwierdza, że jesz- 

, cze w latach 1939—1941 Stroop brał 
udział w masowych zabójstwach i 
prześladowaniach ludności polskiej, 
zamieszkałej na terenie tzw. Warthe- 
gau (okręgu Warty). 

Akt oskarżenia podaje szczegóły 
krwawego stłumienia przez osk: 
Stroopa powstania, które „wybuchło 
w getcie wiosną 1943 r. i“ podczas 
którego Żydowska Organizacją: Bo- 
jowa, wspomagana przez 


partyzantów, -zadała siłom niemiec 


kim ciężkie straty. . 


4% 


Siroop oskhrzońy jest m. in. 0;kie-. 
WETEA EEE ETENEE WE E NEENA AAA PETRE LL LECCE 


Niech żyje i krzepnie sojusz rob | 
podstawa siły Polski Ludowej 


dążnością do wywołania pogardy dla' ras 


rowanie w roku 1943 akeją, mającą 
na cełu wysiedlenie z getta warszaw 
skiego do obozów zagłady 100 tys. 
Żydów. Spowodował on wtedy wy- 
mordowanie co najmniej 56.065 
osób oraz śmierć dalszych dziesiątek 
tysięcy osób w płonących kanałach 
podziemnych. l t 

Na mocy rozkazu Stroopa rozstrze- 
Jano 100 mieszkańców „Warszawy w 


„odwet za rzucenie przeż nieznanego 


sprawcę granatu ręcznego na masze- 
rującą kolumnę SA. HA 
W- pierwszym -dniu * procesu“ sąd 
wojewódżki przesłuchał oskarżone- 
go Konrada. Konrad nie przyznał się 
do wińy, ale jego wielogodzinne zer 


polskich ! żnania nie tylko dały*obraz przestęp 
oskarżonego, 


czej działalności tego 
ale i bardzo poważnie 
ws»ołoskarżonego Stroopa.: 


j 


obciążyły. 


i możność budowania lepszego, szczę- 
śliwego życia. Dlatego wszędzie ma- 
jone są zielenią i  przyozdabiane 
kwiatami mogiły żołnierzy wyzwo- 
leńczej Armii Radzieckiej i żołnie- 
rzy Wojska Polskiego. W przeddzień 
1 w dniu święta na mogiłach tych 
składane będą wieńce i wiązanki 


stolicy kulminacyjnym punk- 
tem uroczystości Święta Odrodzenia 
będzie wielka defilada, w której obok 
jednostek Wojska Polskiego wezmą 
udział ORMO-wcy., junacy „SP“ i 8 
tys. sportowców. Defilada połączona 


frame rok oda 
gwarancją uregulowania 


kwestii koreańskiej 


MOSKWA. — Jak podają z kół 
dziennikarskich w Phenianie, roko- 
wania w sprawie porządku dzienne- 
go w Kaesong wykazały, że strona 
amerykańska występuje kategorycz- 
nie przeciwko sunięciu problemu 
wycofania wojsk obcych z Korei. 

Świadczy to wyraźnie o dążeniu 
strony amerykańskiej do tego, aby 
obejść znaną propozycję przedstawi- 
ciela radzieckiego w ONZ Malika. 
Strona amerykańska chce ustalić li- 
nię demarkacyjną daleko na północ 

jod 38 równoleżnika. 

Przewodniczący delegacji dowódz- 
twa koreańskiej Armii „Ludowej i 
dowództwa ochotników chińskich 
gen. Nam Ir przedstawił konkretne 
propozycje w sprawie porządku 
dziennega rokowań. Propozycje te 
przewidują m. in. utworzenie linii 
demarkacyjnej oraz strefy zdemilita- 
ryzowanej, jako podstawowego wa- 
runku przerwania działań wojen- 
nych. ' 

Prasa koreańska, komentując toczą 
ce się w Kaesong rokowania podkre 


śledzi ich przebieg. Naród koreański 
— stwierdzają dzienniki — domaga 
się wycofania wojsk obcych z Korei, 
gdyż tylko to może zapewnić poko- 
jowe uregulowanie kwestii koreań- 
skiej. 


i i 
Pierwszy "numer. 

[p tt 
czasopisma „News 
"ukazał się w Moskwie 

MOSKWA.. Agencja TASS donosi: 

W Moskwie ukazał się pierwszy 
numer . dwutygodnika News“, wy- 
dany 'w języku angielskim. Redak- 
torem naczelnym dwutygodnika jest 
profesor M. Morozow znany szeks- 
pirołog. 

Zadanie, które stawiamy: przed so- 
hą.—'stwierdźa redakcja w artykule 
wstępnym — pólega na tym, by w 

| zbliżenia narodów |naszego ktaju ze 
światem anglo-gaskim: i 


otniczo-chłopski, 


liczne placówki kulturalne: domy 
oraz wiele placówek służby zdro- 
Dzień święta będzie dniem rados- 
imprez sportowych. A 


będzie z rewią lotniczą. Wieczorem 
w wielu punktach miasta odbędą się 
zabawy ludowe i festyny. W :przed- 
dzień rocznicy odbędzie się uroczysta 
akademia. , 

w” wielu miastach i miasteczkach 
moj. gdańskiego przygotowywane są 
wystawy ilustrujące dorobek i osiąg- 
nięcia mas pracujących Wybrzeża w 
okresie ostatnich siedmiu lat. 

Dziesiątki nowych obiektów prze- 
kazane zostaną do użytku ludności, 
m. in. wiele izb mieszkalnych, część 
autostrady Gdańsk—Gdynia, wielki 
dom kultury robotnika portowego w 
Gdyni. nowe obiekty szkolne, boiska 
sportowe, uruchomione zostaną także 
nowę pompy na Żuławach. 
"Szybko wykańczają ńa Śląsku za- 
łogi budowlane nowe bloki mieszkal- 
ne, przedszkoła i szkoły. Przewiduje 
się oddanie do użytku w rocznicę 
PKWN 1050 nowych izb mieszkal- 
nych. M. in. robotnicy Radzionkowa 
otrzymają 150 nowych izb. W Kli- 
montowie i Wojkowicach oddane zo- 
staną do użytku łaźnie i pralnie, w 
Knurowie i Klimontowie oraz w 
wielu innych  mfifejscowościach — 
przedszkola. 


Zakończenie 
ag polskich sztuk 


współczesnych 


WARSZAWA. — W dniu 18 bm. 
zakończył się w Stolicy ostatni etap 
wielkiej imprezy kulturalnej — Fe 
stiwalu polskich sztuk współcze- 
snych. = 

W dziale nagród zespołowych I na- 
grodę w wysokości 30.000 zł.« przy- 
znano zespołowi aktorskiemu Pań- 
stwpowego Teatru Współczesnego w 
Warszawie za przedstawienie sztuki 
A. Tarna „Zwykła sprawa”, 

Spośród trzech II nagród jedną z 
nich przyznano zespołowi aktorskie- 
mu Państw. Teatru Nowego w Ło- 
dzi za przedstawienie sztuki J. War- 
mińskiego „Zwycięstwo. ` 


Wielki rozmach 
naszej gospodarki 


Masy ludowe Polski, które realizują 
obecnie w ofiarnym trudzie zobowiąza- 
nia dla uczczenia Święta Odrodzenia, do 
wiedziały się z komunikatu Państwowej 
Komisji Planowania (Gospodarczego 0 
wynikach swej pracy w drugim * ktwar- 
tale br. Zwycięskie wykonanie zobowią 
zań pierwszomajowych było jednym z 
czynników noszych sukcesów gospodar- 
czych w minionych trzech miesiącach, A 
sukcesy te są niemałe, Plan produkcji 
przemysłowej „bowiem w II kwartale. zo 
stał przekrączony o 2,3 proc, podezas 
gdy nadwyżka w I kwartąle wyniosła 
tylko 1 proc. i 

Cyfry te nabiorą jeszcze o wiele włę 
kszej wynzowy i znaczenia, jeśli przypo- 
mnimy. że plan produkcji przemysłowej 
na rok br. został o parę procent pod- 
wyższony w stosunku do pierwotnych i 
: tak bardzo śmiałych przewidywań Pla 
nu 6-letniego na rok 1951. Tak więc ten 
powiększony, trudny, napięty plan tego 
roczny realizujemy zwycięsko, plan 1=go 
półrocza bowiem wykonaliśmy w 102-ch 
procentach. ` 

Niezmiernie ważne i budzące opty- 
mizm są przytoczone przez PKPG wska 
źniki wydajności pracy oraz płac. Nau- 
czyliśmy się twreszcie przestrzegać pod- 
stawowej zasady akumulacji socjalisty- 
cznej, w myśl- której wzrost wydajności 
pracy musi być szybszy ed wzróstu za 
robków. Wyniki osiągnięte na tym po- 
lu stanowią istotny czynnik przewidzia 
nej tegorocznym planem poważnej ob- 
niżki kosztów wlasnych produkcji, 

« Tak więc gospodarka nasza w ciągłej 
walce z trudnościami nieustannie i co- 
raz twspanialej razwija się, przy czym 
iempo, tego rozwoju jest coraz szybsze 
Gospodarujemy coraz lepiej, bo” piany 
nasze są coraz bardziej precyzyme, bo 
precujemy coraz wydajniej, bo uczym? 
się oszczędzania. ułasności społecznej, 
przyczyniając się w tei sposób dą wy- 
koriania wielkich“ zadań Planu 6-let- 
niego. = 


„Poufne“ rozmowy 
harnmana z Mossadikiem 


MOSKWA. Agencja TASS donosi: 
Specjalny doradca prezydenta Tru= 
Mmana —-Averell Harriman -po przy= 
byciu do Teheranu rozpoczął nie- 
zwłoeznie. rozmowy z premierem T- 
ranu Mossadikiem oraz z jęgo naj- 


bliższymi. współpra ikami. Ofis ` 
cjaine koła irański owują mil- 
czenie na temat krētnej treści 
rozmow. $ : 


Pomyśiny przebieg 
kampanii żniwnej 
WARSZAWA — Kampania żniwna 
rozwija się w całej pełni. Rady Narodo- 
we czuwają nad sprawnym jej przebie- 
giem, Sprzęt rzepaku i jęczmie- 
nia w wielu województwach został już 
zakończony. Zbiory żyta, dzięki pomocy 
maszynowej POM-ów i SOM-ów, oraz 
dzięki sprawnej realizacji zobowiązań, 
podjętych przez chłopów dla uczczenia 
1 rocznicy Manifestu Lipcowego przebia 


gają pomyślnie. Słoneczna pogoda sprzy 
ja dojrzewaniu pszenicy, chłopi niektó- 
rych gromad już rozpoczęli jej sprzęt, 

M. in. w woj. bydgoskim zakończono 
ozimęgo, 
Żyto zebrano tam z 90 tys. ha, w zbio- 
rach żyta przodują chłopi pow. Żnin, 
Mogilno i Lipno, którzy skosili- już po- 
łowę obszaru uprawy. 


zbiór rzepaku i jęczmienia 


O O O ÓW i EN ANN NN, W ny 


PEKIN — Wietnamska 
agencja informacyjna. po 
daje, że w Vielnamie w 
` okresie od 22 czerwca do 

. 15, lipca br. dalszych 
393,035 osób _ podpisało 
apel“ Światowej Rady Po- 
koju. 

Ogółem 


oraz dającej 
rancje 
uczciwości. 


| TIRANA 
do- 15: lipca 


i koju podpisało w Vietna. dowej 


nien być powierzony oso 
bie, stojącej 
tiami*i ponad  parliami 


«bezstronności i 
ży * 
stwo Spraw Zagranicznych 


apel Światotęej. Rady. Po „Albańskiej Republiki Lu 
wręczyło posel- 


Brest toczy się proce” 
przeciwko: bohaterskiemu 


bojownikowi o. + pokój, 
marynarzowi — Henry 
Martin. 


Do trybunału napływa 
ja z całej Francji tysią 
re rezolucji i depesz pro 
testacyjnych.. 14.000 kole 
jarzy wschodnich okre- 
gów- podpisało petycję, 
żądającą uwolnienia Mar 
tina, bezprawnie prześla- 
dowanego za działalnośc 
w obronie pokoju. ? 

* 4 * 
WASZYNGTON 
Dnia 18 bm. odbyła się ` 
w Departamencie stanu 


poza par- 


wszelkie gwa 


— Minister- 


miarę:naszych:gił przyczyniać się do |. 


mie-1:646.000.. osób. 
E 0 BOA 
RZYM — «Sekretariat 
„Komunistycznej Partii 
Włoch, po dyskusji ¿nad 
sytuacją kraju, - powstałą 
w związku z dymisją rzą 
du de Gasperi, ogłosił re 
zolucję, która stwierdza, 
że ugobliczu wynikłej 
sytuacji, ster rządu powi 


stwu włoskiemu w Tira- 
nie notę, w której zwra 
ca uwagę rządu włoskie 
go na,15 wypadków po- 
gwałcenia przez samoloty 
włoskie granic Albanii w 
okresie od 5 do 30 czer- 
wca_ 
*.,* 
PARYŻ — > Przed-try 


bunałem wojskowym w 


konferencja prasowa, na 
której Acheson potwier- 
dził wiadomość o projek 
towanym pakcie wojsko- 
wym z Franco i podał, 
że admirał amerykański 
Sherman bawi obecnie 
w Madry"ie, gdzie omas 
wia szczegóły projektos 
wanego paktu z franki" 
stowskim reżimem. 


żyńskiego — lata 


powiedzia alne 


ð 
STR. 2, 


Wspomnienia o Dzierżyńskim 
A ARE RAE LALI0 A DOEA Sa 


budowniczy socjalizmu 


Dzierżyński ukochał dzieci... 
Ostatnie 5 lat życia Feliksa Dzier- 


1921—26 różnią 
się zasadniczo od poprzednich okre“ 
sów jego, tak bogatego w wielkie wy- 
darzenia życiorys 

Nie była to już nielegalna walka z 
caratem, jak w 1905 r, ani zmaganie 
się e zdobycie władzy dla ludu, jak 
w 1917 r, ani bój z wrogami rewolu- 
cji, jas w latach 1918—20. Chodziło 
o zbudowanie państwa nowego typu, 
nie mającego precedensu w dziejach 
ludzkości, o zbudowanie gospodarki 
socjalistycznej, 

Po zakończeniu wojny domowej i 
przepędz dniu interwentów komunika- 
cja była w Związku Radzieckim w 
stanie całkowitego rozprzężemia. 
Transport kolejowy był zrujnówany, 
a beż kolei nie można było zorgani; 
zować dowozu żywności ze wsi do 
miasta, nie można było przystąpić da 
edbudowy gospodarki, 

W kwietniu 1921 r, na wniosek Le- 
nina Feliks Dzierżyński obejmuje od- 
stanowisko komisarza 
(ministra) komunikacji i pełni tę funk- 
cję w ciągu blisko 3 lat, 

Wykonawszy jedno zadanie, Dzier- 
żyński podejmuje natychmiast nowe, 
jeszcze bardziej odpowiedzialne. Na 
począt tku 1924 r, — po śmierci Lenina 
i w obliczu wielkich trudności gospo- 
darczych — Dzierżyński na wniosek 
Stalina zostaje mianowany przewod; 
niczącym Najwyższej Rady Gospo- 
darki Narodowej. 

Obejmując nowe trudne stanowisko, 


Dzierżyński pisze z właściwą mu 
skromnością: „Muszę sam orientować 
sie i uczyć ..$fEaczyna się znów wir 


pracy, znów n zespane noce, znów 

— według słów*Stalina — „Dzierżyń- 

ski płonie ogniem”, 
s 


x LJ 
Feliks Dzierżyński zmarł 20 lipca 
1926 r. w kilka godzin po wygłosze- 


niu na Pienum KC WKP(b) płomien- 
negas przemówienia przeciwko opo- 
zycji trockistowsko-zinowiewowskiej. 

W tej ostatniej mowie wielkiego re- 
wolucjonisty znalazły się takie słowa: 
„Wiecie doskonałe, na czym polega 
moja siła. Nigdy siebie nie oszczę” 
dzam. Lubicie mnie tu wszyscy dla- 


|Na budówlach socjalizmu 


Nowoczesny: port węglowy 


już za kilka 


glowych w Europie. 


tym samym miejscu, gdzie 3 
Wita temu rosły ńa torfowis- 

kach wysokie wikliny, dzisiaj 
znajduje się nowoczesny Basen Gór- 
niczy. Chociaż setki tysięcy ton wę- 
gla odchodzą stąd w dalekie kraje, 
ani na chwilę nie ustają na nabrze- 
żach prace budowlane. Na Nabrzeżu 
Bytomskim widnieją zdala 2 stalowe 
wieże nowoczesnych wywrotnic, wy- 
posażonych w odpowiednie bunkró- 
taśmowce; są to urządzenia, które 
automatycznie -załadowują węgiel 
eksportowy na statki. Każdy z tych 
zespołów zastąpi pracę 4—5 nowo- 
czesnych dźwigów: 

Po uruchomieniu, będą one unosić 
w górę wagony kolejowe naładowa- 
ne węglem i automatycznie wysypy- 
wać ich zawartość do olbrzymich 
zsypów, stąd poprzez taśmy tran- 
sportera, węgiel ładowany będzie do 
luków POTRWA: 

> 


niedużej odległości, na speci] 
WA fie wybudowanym pirsie (mo- 

lo) wznoszą się konstrukcje 
największego w Europie taśmowca 
węglowego. W ciągu jednej godziny 
urządzenie to będzie w stanie prze- 
ładować na statek cały pociąg we- 
gla. 

Budowa taśmowca — to cykl róż- 
norodnych prac. Dobiega końca bu+ 
dowa estakady (pomostu) pod naj- 
noewocześniejszą wywrotnicę. Dla 
jednej tylko estakady wbito w bag- 
nisty grunt na głębokość kilkunastu 
metrów 210 pali żelbetonowych, zu- 
żyto setki ton żelaza zbrojeniowego, 


Przyjechali z tańcem i piosenką... 


W porcie szczecińskim przeprowadzane są obetnie ogromne inwesty- 
cje, których realizacja spowoduje poważne usprawnienie techniki prze- 
ładunku i uczyni ze Szczecina jeden z najnowocześniejszych Portów wę- 


„EX PRESS ILUST ROW ANY?” 


dni rozpocznie swą prace 


mi. Bolesław Haluch, który przybył 
ma budowę jako uczeń ślusarski, jest 
dzisiaj jednym z najlepszych mon- 
terów. 

„Znam każdy szczegół tych olkizy= 
mich mechanizmów — mówi on — 
i pragnę pozostać na stałe przy ich 
obsłudze. Te urządzenia są tak wspa 
niałe, że cały nasz naród może być 
z nich dumny. Tym bardziej, że 
wszystko to wykonał polski inżynier, 
technik, hutnik, monter i elektryk“. 

Szybko przybliża się dzień, kiedy 
pierwsze wagony z węglem zostaną 
całkowicie automatycznie załadowa- 
ne ną statek. W dniu tym port wę- 


wykonano tysiące metrów sześcien= 
nych robót ziemnych i żelbetono- 
wych. 

Po estakadzie, tzw. koniem elek- 
trycznym wagony  wpychane będą 
na wywrotnicę, by następnie puste 
wrócić automatycznie na zupełnie 
inny tor kolejowy. Tymczasem wę- 
giel szerokimi taśmami powędruje 
na szczyt wieży taśmowca do zbior- 
ników, a stamtąd tzw. wysięgiem i 
rurą zsypową („teleskopem') do lu- 


ków statku. i glowy w Szczecinie stanie się jednym 
Cały ten skomplikowany mecha- | z najbardziej atrakcyjnych portów 
nizm — „elektryczny koń“; wywrot- | w Europie. Jego zdolność przeładun- 


kowa , będzie 
przedwojennej. 

Z myślą o tym radosnym dniu pra 
cują brygady montażowe. Brygada 
pod kierownictwem Stanisława NO- 
wakowskiego wykonuje 250—300 
proc. normy. Z takim samym zapa- 
łem pracują brygady Jerzego Mille- 
ra i Michała Majewskiego. 


nica i wieża taśmowca obsługiwane 4-krotnie wyższa od 
będą łącznie przez 3 wysoko kwali- 
likowanych robotników. 
z * * 
rzy budowie nowoczesnych u- 
Drządzó portowych w Szczeci- 
nie rosną nowe kadry specja- 
listów, którzy po raz pierwszy zetk- 
nęli się z tego rodzaju zagadnienia- 


Bitwa o chleb trwa 


Tegoroczna kampanię żniwną 


charakteryzują nowe, lepsze metody pracy 


W województwie łódzkim trwają | 
intensywne prace przy sprzęcie 
zboża. Dzięki sprzyjającej pogodzie 
mają one sprawny przebieg. Co- 
dziennie napływają meldunki z 


poszczególnych gromad i gmin 0 
pomyślnym przebiegu zbiorów. 
Tegoroczną kampanię  żniwną 
| charakteryzuje przeprowadzanie 
ezpośrednio po  skoszeniu zboża 
podorywek i siewu poplonów. 
W powiecie piotrkowskim człon- 


rzyn skosili już żyto w 70 próc. a 
chłopi z gminy Rozprza i Szydłów 
w 40 proc. i natychmiast niaaa- 
pili do wykonania podorywek i sie- 
wu poplonów. Jeszcze lepszym wy- 
nikiem mogą się poszczycić miesz- 
kańcy gminy Łuszyn. którzy doko- 
nali sprzętu żyta w 80 proc. i prze- 
prowadzili podorywki w 50 proc. 

"Wiele gromad i gmin, chcąc prze- 
prowadzić w szybszym tempie i 
sprawniej zbiór zboża, podjęło 
między sobą współzawodnictwo. W 
pow. kutnowskim gromada Angos- 
tobol wezwała gromadę Baby do 
zakończenia żniw i siewu poplonów 
w ciągu 14 dni. Podobne współza- 
wodnictwo prowadzą w pow. piotr- 
|kowskim gromady Złotnice, Kutów, 
Janów i Mokras oraz osiem gro- 


kowie spółdzielni produkcyjnej Mie-| 


— Na terenie Lo- 
dzi istnieje przy ul, Gdańskiej 32 Pań- 
stwówą Szkoła Instruktorów Teatrów 
Ochotniczych. Wiersze nadesłane przez 
Pana nie nadają się jeszcze do druku, 
ze względu na szereg błędów: Proszę się 
tym jednak nie zrażać. Wiersz jest naj 
trudniejszą fornią literacką i wymaga od 
autora wiele pracy nad sobą. Radzimy 
zająć się przede wszystkim pogłębia- 
niem swej wiedzy przez czytanie Utwo=, 
rów EA: pisarzy. 


"STEFAN KOBA: 


. * $ ł 

K. DĘBOWSKI: — W sprawie 
odszkodowania w związku ze śmier- 
telnym wypadkiem, któremu uległa 
małżonka Pana — może Pan wy- 
stąpić o powództwo cywilne do Są- 
du. Rozprawa, w wyniku której szo- 
fer został skazany Zza nieostrożną 
jazdę na 1 rok więzienia — odbyła 
się przed sądem karnym, Sprawę 
zaś o powództwo będzie rozpozna- 
wał sąd cywilny, Wobec ciężkich 
warunków materialnych, w których 
Pan się znajduje, może Pan wnieść 
prośbę o zwolnienie go z opłat są- 
dowych. Radzimy zgłosić się do Spo- 
łecznego Biura Porad Prawnych o 
wskazówki postępowania, gdyż 
wniesienie sprawy wymaga nieod- 
zownych formalności. 

a NN Par 

WŁ. SROKA: — Po upływie 3-ch 
miesięcy kalendarzowych (miesiąc 
kalendarzowy równa się 28 dniom) 
abył Pan prawo do korzystania z 
zasiłku rodzinnego. Wobec tego, że 


przysługuje Panu prawo do zasiłku 
od sierpnia, a nie od września, jak 
mylnie Pana poinformowano. Wy- 
płata jednak może być dokonana 
dopiero we wrześniu, gdyż zasiłek 
rodzinny nie jest płatny z góry. 
Sprawę zasiłków rodzinnych regu- 
luje rozporządzenie Ministra Pracy 
i Opieki Społecznej nr 72 z. dm. 
12 lutego br. (Dz, U, nr 8 z 19 lu- 
tego br.). 
5 s . ' 
„GORLIWA CZYTELNICZKA':— 
Prośby Pani nie możemy wykonać, 
gdyż redakcja nie pośredniczy w 
sprzedąży książek 


HALLO === 
POLSKiE RADIO 


CZWARTEK, 19 LIPCA 


13.30 Muzyka symfoniczna, 14.30 Fe. 
lieton,. 14.45 Polska pieśń masowa, 
14.50 Muzyka rozrywkowa i taneczna, 
15,30 Audycja dla dzieci, 15.50 Kon- 
cert solistów 16.20 Program lokalny, 
17,15 Koncert rozrywkowy, 18.00 Radio 
wy poradnik językowy, 18,15 Program 
lokalny, 19.00 Chór Polskiego Radia, 
19.26 Koncert w wy. ork, PR w Bydgo 


rozpoczął Pan pracę 2 maja br. —- 


tego, że mi ufacie”.., 

Dzierżyński rzeczywiście siebie nie 
oszczędzał. Zmarł mając zaledwie 49 
lat. Jego życie było wspaniałym po- 
łączeniem umiłowania człowieka z 
nienawiścią do wrógów ludzkości, naj- 
piękniejszego patriotyzmu z prawdzi- 
wym internacjonalizmem, genialnych 
uzdolnień z niezwykłą skromnością. 


Codzienna nowelka „Expressu“ 


Do Warszawy przybył Zespół Pieśni i Tańca Armii 


Aleksandrowa, 


i I, Wazow 


Bułgarski rewolucjonista 


To było w roku 1871 w Sofii. 

Tam, gdzie dzisiaj wznosi się książęcy 
pałac, stał wówczas turecki Konak Wali, 
Głyli rezydencja gubernatora. W ten .pięk- 
ny, czerwcowy dzień z bramy Konaku wy 
szło kilku żandarmów, a między nimi Ali- 
czausz, śniady, brodaty Turek, 

Wszyscy oni byli podnieceni, albowiem 
przed chwilą otrzymali wiadomość, że do 
Sofii przyjechał wielki rewolucjonista i pa- 
triota bułgarski Wasyl Lewski. Władze tu- 
reckie miały jego dokładny rysopis. Lewski 
byrblondynem, młodzieńcem dwudziestopię 

cioletnim, chudym, średniego wzrostu, o sza 
rych oczach, ubranym w czarne palto., 

Mli-czańsz przypomniał żandarmom, źe- 
by zwracali szczególnie uwagę na oczy i że 
by zaglądali do wszystkich gospód. 

Zdenerwowanie Turków było usprawie- 
dliwione. Lewski, przebrany za handlarza 
wełną, przybył z Płowdiwu do Sofii, ażeby 
zorganizować komitet, który wnet potem 
dokona zuchwałego napadu na kasę turec- 
ką. Odważny bojownik o wolność Bułgarii 
nie domyślał się, że żandarmeria i policja 
są na jego śladzie, Wierzył zresztą zawsze 
w śwoją szczęśliwą gwiazdę i lekceważył 
niedołężną polie ję turecką, z której '8Zpo- 
nów wymykał się już tyle razy. 


AN auas postanowił wejść do gospody 


Trajkowicza, przed tym jednak wstąpił na 
chwilę do razwry llcza. a 

U Ilcza było czterech ludzi: tęgi Bułgar, 
który siedząc na długiej ławie palił narg- 
hile, gospodarz Ilezo, ostrzący właśnie brzy 
twę, jego pomocnik, golący jakiegoś klien 
ta o jasnych włosach, ubranego w ciemne 
palto. 

Klientem tym był Wasyl Lewski. 

Sierżant tureckiej policji przywitał się 
ze znajomym Bułgarem, palącym nńarghile, 
a potem spytał gospodarza: / 

— Czy nie zatrzymał się u was, albo u 
waszego sąsiada kupiec... — i podał dokła 
dny obraz Lewskiego. 

— Nie wiem — odparł spokojnie właś- 
ciciel, który, nie znając Lewskiego, domy- 


Ślił się, dlaczego Ali - czausz zadaje mu. 


takie pytanie. Za to brzytwa pomocnika w 


ręku drgnęła, a chłopiec -zzieleniał ze stra 


chu;- albowiem  domyślił się, kim jest 
klient, którego właśnie goli. 

Zbladł również palący narghile Bułgar. 

Był to Christo Kowaczew, przyjaciel 
Lewskiego. Ten zrozumiał, że dzielny re- 
wolucjonista jest zgubiony... 

Za to odbita w lustrze twarz Lewskiego 
była dalej spokojna. Nie drgnął na niej 
ani jeden muskuł. Nie opuścił go nadludz- 
ki spokój, który a by go w najbardziej 
ryzykownych monfentach jego życia. 


mad gminy Woźniki- 
Szczęgólnie sprawnie 


dukcyjnej Lękinsk, 
kowski), liczącej 24 


Radzieckiej im. 


Na zdjęciu: Goście radzieccy na Dworcu Głównym w Warszawie, 


50 osób — na pola 
rodziny. 


Ali-czausz zapalił papierosa i , zapytał 
OWACZEWA: 


— Co tak, efendi, wyglądasz mizernie? 


— Czy może jesteś chory? 5 


— „No tak... Właśnie... Mam gorączkę!.., 
— mruknął skonsternowany Bułgar. A w 
tej samej chwili Lewski powiedział ostro 
do pomocnika: 

— Jak trzymasz brzytwę, chłopcze ? Uwa 
żaj, bo mnie skaleczysz! 

Turek spojrzał niedbale w jego stronę 
i dalej rozmawiał z Kowaczewem o rze- 
gzach obojętnych. Kowaczew zaś myślał: 


— Ten przeklęty Turek, czeka, aż chło- 
pak przestanie golić Lewskiego, a kiedy 
zobaczy twarz, pozna go, z całą pewnością. 

Nagle przypomniał sobie, że Ali-czausz 
lubi zaglądać do kieliszka. 

— A gdybyśmy się tak napili wódeczki ? 
Na upał nie ma tę jak wódeczka! — za- 
proponował. | 

Ali-czausz zgodził się skwapliwie. Opróż 
nili jedną butelczynę a potem drugą. Ko- 
waczew z obleśnym uśmiechem, zaczął opó- 
wiadać sprośną anegdotkę o pewnej tutej 
szej dziewczynie... i zamówił jeszcze jedną 
ćwiartkę.-Był pewny, że Lewski wykorży- 
sta sposobność i wymknie się cichaczem. 
Jakież było jego przerażenie, kiedy zau- 
ważył, że dzielny rewolucjónista, zamiast 
wymknąć się, odwrócił się spokojnie i wy- 
jął pugilares. 

Alięgzaus spojrzał na niego. 

Szare, spokojne oczy rewolucjonisty 
spótkały się z ciemnymi oczyma Turka. 


K 


sprzęt zboża w spółdzielniach pro- 
dukcyjnych. Np. w spółdzielni pro- 
(powiat piotr- 
członków do 
prac żniwnych przystąpiło 
przybyły or 

r) 


szczy, 20,30 Z frontu zobowiązań lip- 
cowych, 20.50 Koncert z Budapesztu, 
21.30 Muzyka taneczna, 21.45 „Wspom- 
nienia robotnicze* Albina  Bobruka, 
22,00 Muzyka i aktualności, 22.30 Rep. 
z IM Międzynar, Turnieju Szachowego, 
22.35 Saint-Seans — sonata na wiolon- 
czelę i fort, 23.10 Stylizowana polska 
muzyka ludowa (koncert do; Pragi). 


przebiega 


ponad 


E E E E EEEE EE E EEEE IER 


— Zgubiony! — zamarł ze zgrozy Ko- 
waczew. 

— Życzę pomyślności — przywitał Lew- 
Ski żandarma staro, bułgarskim zwycza- 
jem. 

— Dziękuję! — odparł niedbale Ali- 
czausz i odwróciwszy' się, słuchał dalej pi- 
kantnej anegdoty Kowaczewa. Zaraz po- 
tem Lewski wyszedł. 


Pół godziny później Ali-czausz, przypo- 
mniawszy sobie o swoim obowiązku służbo 
wym, poszedł do gospody Trajkowicza, aże 
by zrobić przegląd gości, a w tym samym 
czasie trzej żandarmii tureccy prowadzili 
pod bagnetami pięciu Bułągrów, przytrzy- 
manych w różnych gospodach, Wszyscy zaś 
oni byli blondynami i mieli na sobie ciem 
ne palta. 

Żałośnie spoglądał na te ofiary tureckie 
go barbarzyństwa stojący na ulicy Kowa- 
czew. 

W tej chwili podszedł do niego jakiś wie 
śniak w łacnmanach, który prowadził za 
uzdę konika, objuczonego workami z wę- 
glem drzewnym. 

— A możebyście tak kupili trochę wę- 


gla? Nie żądam zbyt wiele! — rzekł sprze 


dawca. 

Kowaczew spojrzał na niego i uczuł, że 
zabrakło mu tchu. Rozejrzał się dokoła 
trwożliwie i szepnął cicho: 

— To ty, Lewski? 

— Sprzedam tanio... A jak nie chcesz, 
to trudno!4. — rzekł sprzedawca i ciągnąc 
za uzdę konia, pószedł dalej. 

4g bułgarskiego opr. B.) 


e 


Nr 190 


WICEK: — Aleś się wysiedział ? Już 


czas do pracy!.. No, coś kupił? 


WAĄCEK: — Jeszcze prawie nic, bo był 


mały wybór. Mam tylko chleb... ' 
sły fetieton 
Mały fetieto. 


Moje kłopoty 


Porządkując szułladę, natraliłem na 
kartkę z zapiskami wydatków, jakie 
poczyniłem w ubiegłym miesiącu. 

2 czerwca — pasta do zębów. 

8 czerwca — pasta do zębów i do 
butów. 

12,czerwca — pasta do butów i do 
zębów. 

20 czerwca — pasta do zębów. 

Patrząc na te zapiski ujrzałem oczy- 
pa wyobraźni miniony miesiąc, mie- 

_ iąc cierpień i udręki. 
= . * $ 
2 czerwca — godzina 7.30. — Ach, 
jak późno. Już w drzwiach przypo- 
minam sobie, że nie umyłem jeszcze 
| rpa Pospiesznie więc nalałem w 
szklankę wody 1 odkręciłem u tuby 
kapturek. Ze wszystkich stron, tylko 
nie z otworu do tego przeznaczoneśo, 
* zaczęły wychodzić białe węże pasty. 
No — pomyślałem — już po paście. 
Jutro, najdalej pojutrze zrobi się z 
niej twarda masa, 

12 czerwra, — Znów późnó. No, 
tym razem na pewno otrzymam w pra- 
cy upomnienie, A wszystko przez te 
buty. Gdyby mi się nie zachciało ich 
Czyścić to na pewno bym 
myślałem przyspieszając kroku. — Ale 
pierwszy raz napotkałem tąk bardzo 
uparte pudełko — dumałein dalej, po- 
tracając co chwilę przechodniów. — 
Zazwyczaj wystarczał nóż, ostatecz- 
nie obcążki. A dziś... młotek, sie- 
kiera, kleszcze, dwa noże.., Nic nie 
pomagało. 

Pudełko było zamknięte jak sezam. 
Ach, nie było przed tym tych kłopo- 
tów — rozrzewniłem się. — Każde pu- 
dełko z pastą miało odpowiednio wy- 
giętą blaszkę, przy pomocy której z 
łatwością otwierało się je, A te- 
raz... — spojrzałem mimo woli na 
czarne od pasty -ręce i poplamione 
spodnie, — Już czwarte pudełko pa- 
ku do butów kupuję w tym miesiącu. 

` Kczwartą tubę pasty do zębów... 

— Jerzy! z zadumy wyrwał mnie 
głos żony, — Spóźnimy się do teatru. 
Już siódma, a ty nie oczyściłeś jesz- 
cze butów, i 

— Właśnie dlatego nie. czyszczę, 
żebyśmy się nie spóźnili — odparłem 
i ze złością zmiąłem kartkę z za- 
pie<ami. 

(Na podstawie listów opr. jot.) 


WICEK: — 


Komorne trzeba płacić! 


Stan mieszkań łódzkich nie jest 
najlepszy. Wszyscy o tym wiedzą. 
Dawni „właściciele ' Łodzi budowali 
domy byle jak. Żeby tylko postawić 
dom najtaniej i jak najwięcej wyciąg- 
nąć od przyszłych lokatoró O wy- 
gode ludzi, którzy w nim zamieszka- 
ją, o higienę, estetykę mieszkań 
troszczyli się bardzo mało. W latach 
wojny o odświeżanie domów, o re- 
monty nikt nie dbał. Ząb czasu z każ- 
dym rokiem wciąż bardziej i bardziej 
niszczył domy i mieszkania, 


Film o Dzierżyńskim 
w kinie „Polonia“ 
i na placach łódzkich 


W związku z 25 rocznicą śmier- 
ci Feliksa Dzierżyńskiego oraz 
siódmą rocznicą Maniłestu Lip- 
cowego w okresie od dnia 20 do 
22 b. m. wejdzie na ekran kina 
„Polonia* dokumentarny film o 
Feliksie Dzierżyńskim, : 

Seanse będą się odbywały co 
godzinę, począwszy od 16.30 do 
21.30. Cena biletów 1.35 zł. ną 
wszystkie miejsca. Zamówienia 
na seanse zbiorowe i zamknięte 
przyjmuje kierownictwo kina „Po- 
"lonia", j 

Poza fym w dniach 20 i 21 bm. 
film ten będzie wyświetlany na 
placu przy zbiegu ulicy Legionów 
i Al. Kościuszki, Początek o 
godz. 21. 

Dnia 22 bm., również-na wol- 
nym powietrzu, na Placu Nie- 
podległości i przy zbiegu ul. Le- 
glonów i Al. Kościuszki będą 
wyświetlone filmy, krótkometra- 
żowe, obrazujące dorobek Polski 
Ludowej. 


Każda uwaga jest dla nas cenna 


Wpisujcie się często 


do książek życzeń i zażaleń 


Dość częstym, niestety, zjawiskiem 
jest, że w sklepach zapomina się o ist- 
nieniu książki życzeń i zażaleń. Zapo- 
mina zarówsie personel sklepowy, jak 
i klienci, Ewentualne skargi czy” życze- 
néa wypowiadane są najczęściej sposo- 
hem „jedna pani drugiej pani“, Natu- 
ranie, nikt z tego nie ma pożytku, a 
czętę> są duże szkody, 

Tymczasem wypowiadanie się klien- 
tów w książkach życzeń i zażaleń jest 
nie tylko potrzebne, ale bardzo wskaza- 
nę a nawet konieczne. Centrala Han. 
dłowa Przemysła Skórzanego, na przy- 
kład, doppmina się, aby klienci wpisy= 
weli, swe uwagi na temat obuwia jak 
mejczęściej i jak najliczniej. 

— Nasz przemysł obuwniczy jest mło- 
dy, rozbudowuje się i potrzebuje gło- 


produkcję — powiada CHPS. — Każda 
uwaga jest dla nas cenna.  Dopomaga 
nam do podniesienia jakości obuwia, 
do zaspokojenia potrzeb w dziedzinie 
fasonów, rozmiarów itp, 

A więc, łodzianie interesujmy się bar 
dziej książkami życzeń i zażaleń! 


Rowery importowane 
filmy małoobrazkowe 
w sklepach MHD 


Sklevy MHD w Łodzi zaopatrzono 
w szereg atrakcyjnych rtykułów. 
Między innymi są to EaR, importo- 
wane i produkcji krajowej, konfekcja, 
filmy małoobrazkowe i duży wybór 


Ładny chleb  przyniosłeś! 
Chyba garnki z niego lepić! 

AG — Nie moja_wina! Czy ja go 
piekłem? To piekarnia Nr 4!- 


„CXPRESS ILUSTROWANY” 


Dh | j 


Beztroska i lekkomyślność cechują niektórych lokatorów. 
Administratorzy powinni bardziej interesować się stanem tomów 


My teraz musimy naprawiać szko- 
dy wyrządzone wieloletnim zaniedba- 
niem. Naprawia się sporo. 


W bieżącym roku wyremontowano, 
względnie remontuje się 238 domów 
o 17.189 izbach mieszkalnych, 

Niezależnie od kapitalnych remon- 
tów, wykonanych z Funduszu Gospo- 
darki Mieszkaniowej, ZarządeNieru- 
chomości w pierwszym półroczu b. r. 
powierzył przeprowadzenie 568 śred- 
nich remontów domów, naprawienie i 
posmołówanie 894 dachów oraz wy- 
konanie 1.793 drobnych napraw i re- 
montów. z: lunduszów własnych. „Te 
właśnie remonty zostały wykonane z 
naszych opłat za komorne. RE 

Niestety, wielu mieszkańców Łodzi 
bagatelizuje sobie 
komornego. Nie posądzamy ich o złą 
wolę. le niektórzy lokatorzy uwa- 
żają widocznie, że bez 4ch kilku czy 
kilkunastu złotych należfych za miesz- 
kanie,, Zarząd Nieruchomości „nie 
zbiedałeje” i poskilka miesięcy zale- 
gają z płatnością komornego. Po- 
dobnie postępują niektóre instytucje. 
Nie chce im się w terminie uiszczać. 
należności A mieszkańcy domów z 
walącymi się tynkami i dachami nie- 
cierpliwie czekają na remonty... 


Komitety domowe i blokowe po- 
winny zainteresować się tą sprawą 1 
wpłynąć na zapominalskich czy zbyt 
leniwych lokatorów, by jak najszyb- 
ciej uiścili zaległe komorne. Zarząd 
Nieruchomości uzyskałby nowe kwo- 
ty na remonty, 


* y 

Drugim zjawiskiem utrudniającym 
sprawne i szybkie przeprowadzanie 
drobnych remontów jest brak wyko- 
nawców. Chcąc temu zaradzić, Za- 
fząd Nieruchomości zamierza. utwo- 
rzyć włąsne ekipy remontowe. Pierw- 
sza taka ekipa, która się zajmie do- 
raźnym „, naprawianiem drobnych 
uszkodzeń domów powstanie w pół- 
nocnej dzielnicy Łodzi. . 

Mówiąc już o trudnościach na ja- 
kie napotyka w swej pragy Zarząd 


per] 


Panu Koperkowi urodził się syn. 
Pragnie o tym radosnym fakcie do- 
nieść swemu bratu, a że lubi dowci- 
py, wysyła depeszę następującej tre- 
ści: 

„Przybył de nas wczoraj pewien 
urodziwy młodzian, podający się za 
twego bratanka. Jesteśmy nim ocza- 
rowani, bardzo sympatyczny bubek". 

Nazajutrz przychodzi telegraficz- 
na odpowiedź: 

„Oddać gościa w ręce milicji, nie 
mam żadnego bratanka, to oszust“. 

- w e d 

Lustracja jednej z instytucji, zajmu- 
jącej się propagandą kulturalną. Kie- 
rownik sumituje się: z 

— Rzeczywiście wykłady u nas są 
dosyć słabe, ale za to my je urządza- 


WICEK: — Co ty wyrabiasz? Ai 

WACEK: — Ponieważ tego chleba nie 
można zjeść, więc ulepię z niego odpowie- 
dni prezent dla piekarni! 


sprawę płacenia- 


eszkania 


trzeba wspomnieć 
jeszcze o dwóch sprawach. Niektó- 
rzy mieszkańcy uważają, że Zarząd 
Nieruchomości jest „do wszystkiego". 
Kiucz od drzwi się zgubił — zaraz da 
Zarządu żeby dorobił drugi, szyba w 


Nieruchomości, 


oknie wyleciała — też do Zarządu, 
żeby wstawił, Te rzeczy każdy po- 
winien sam naprawiać. Zarząd Nie- 


ruchomości obecnie wykonuje wyłącz- 
nie remonty  zabezpięczeniowe — 
głównie dachów, stropów itp. 


Ale nie bez winy są również admi- 
nistratorzy domów, którzy niejedno- 
krotnie bagateliżują prośby lokatorów 
o remont, nie zawiadamiając o tym 
swoich władz. / rezultacie, kiedy 
po wielu miesiącach, na skutek inter- 
wencji lokatorów, przystępuje się do 
remontu danego domu, uszkodzenia są 
już znacznie większe i wymagają nie- 
kiedy kapitalnej naprawy. Oczywiś- 
cie, pociąga to za sobą znacznie 
większe koszty, 


W celu usprawnienia remontów Za- 
rząd Nieruchomości wspólnie z Miej- 
skim Przedsiębiorstwem Remontowo- 
Budowlanym w fajbliższym czasie 
przystępuje do skontrolowania wszyst- 
kich zleconych robót, 4 (Ir.) 


PIEKARZE : — Co to, kukiełka ?... 
WACEK: — Kukiełki z chleba waszego 
wypieku, 
ców o lepszą jakość wyrobów! 


D1K. J. 


które proszą w imieniu spożyw= 


KOŁKI, SZNUR I... KIEŁBASA. 


Szanowna Redakcjo! 


LJ 


W sklepie MHD (ul. Piotrkowska 
Nr 271) zważono mi kiełbasę (po 28 
zł za kg) z kołkiem i sznurkiem, Wy- 
razilem stoje zastrzeżenie. Wiadomo ma 
przecież, że na pokrycie tych odpadków 
sklepy otrzymują pewien procent nad- 
wagi. Ale i kierowniczka i ekspedient- 
ka na zwróconą im uwagę wyraziły wieł 
kie niezadowolenie, twierdząc, że nie 
mam. racji. 

Wdzięczny będę Redakcji, jeżeli wy» 
jaśni tę sprawę. Sądzę, że jeżeli już ka 
niecznie się upierają przy sprzedaży koł 


ków i sznurków, niechaj ważą je od- 
dzielnie, Może znajdą amątorów. 
> M. F. 
(nazwisko i adres w posiadaniu 
redakcji). 


Prosimy dyrekcję MHD o rozstrzyge 
nięcie sporu. Kto ma rację? Nasz Czy 
telnik czy sklep Nr 6? 


Uroczyste posiedzenia 
Rad Narodowych - 


w dniu Święta Odrodzenia 


22 lipca.w dniu Święta Odrodzenia 
we wszystkich miastach i gminach wo- 
jewództwa łódzkiego odbędą się uro- 
czyste posiedzenia Rad Narodowych. 

W posiedzeniach tych weźmie udział 
aktyw społeczny, przedstawiciele par- 
tii, (związków zawodowych, organiza- 
cji społecznych į młodzieżowych. 


(Na) 


4 


Podniosła akademia 


* 


ku czci Dzierżyńskiego 


odbyła się wczoraj w zakładach Jego imienia 


Wczoraj odbyła się w świętlicy przy 
zakładach im, Feliksa Dzierżyńskiego 
akademia poświęcona 25 rocznicy 
śmierci płomiennego rewolucjonisty i 
wielkiego patrioty polskiego. 


Honorowe miejsce prezydium przy- 
strojone było sztandarami zdobytymi 
przez załogę zakładów we współza- 
wodnictwie pracy. Zebrani na sali 
robotnicy raz po raz oklaskami prze- 
rywali odczyt przybyłego specjalnie na 


tę uroczystość komendanta Akademii.| 


Sztabu Generalnego im, K, Świer- 
czewskiego, płk, Szubicza, 

- Na akademię przybyli również 
przedstawiciele Dowództwa Marynar- 
ki Wojennej z Gdyni — kpt W. Ja- 


nocha į ppor. S, Stępień, 

-W odpowiedzi na pozdrowienia ma- 
rynarzy robotnicy zakładów Dzier- 
żyńskiego przekazali im serdeczny 
list, w którym piszą o swojej pracy i 
sukcesach, kończąc go tymi słowami: 
„...Przez codzienną pracę na lądzie 
i morzu wcielajcie w życie idee, o któ- 
re walczył nasz wielki rodak Feliks 
Dzierżyński”, 

W przemówieniu płk, Szubicza wie- 
le było ciekawych wspomnień z ży- 
cia Feliksa Dzierżyńskiego, świad- 
czących o Jego energii, niezłomnej 
woli walki o wolność ludu pracujące- 
go i Jego miłości do dzieci. 


Na część artystyczną złożył się 


blicznie kantafę o Dzierżyńskim, na- 
pisaną specjalnie w 25 rocznicę Jego 
śmierci przez W. Kazaneckiego ze 
słowami R, Wojciechowskiego. ) 

_ «Wiersze Majakowskiego, Broniew- 
skiego, Wygodzkiego oraz iraśmenty 
z listów Dzierżyńskiego recytowali: 
E. Brok-Brzeska, E. Stawowski, Z. No- 
wicki, E. Kozłowski. Część wokalną 
wykonał chór i orkiestra Polskiego 
Radia. 


Dwie wysławy 
o Feliksie Dzierzyńskim 
w Piotrkowie i Tomaszowie 


W związku z przypadającą w dniu 
20 bm. 25 rocznicą śmierci Feliksą 
Dzierżyńskiego w Ośrodkach Szkole- 
nia Partyjnego w Piotrkowie į Toma- 
szowie zostaną otwarte wystawy obra- 
zujące Życie wielkiego bojownika 0 
socjalizm, 4 

Plakaty, plansze, portrety, broszu= 
ry, książki, wypowiedzi zapoznają 
zwiedzających wystawy z działalnoś- 
cią Feliksa Dzierżyńskiego zarówno 
na terenie Związku Radzieckiego jak 
i Polski, specjalnie aiy Ag 
ókres pobytu wielkiego patrioty i in= 
ternacjonalisty na terenie łódzkim, 


Uroczyste otwarcie obu wystaw nae ' 


stąpi w piątek 20 bm. (Na) 


montaż słowno-muzyczny o Dzierżyń- 
słodyczy. (r) | 


skim. Po raz pierwszy wykonano pu- 


gnieciami prod 


sów konsumenta, aby usprawnić swą 


Nowymi wiel 


my bardzo rzadko... 


kimi osią ukcyjnymie 


witamy Święto Odrodzenia | 


Wszedł skromny, jak zwykle, ze 
zwykłym, pogodnym uśmiechem na 
twarzy, Serdeczny uścisk dłoni — i 


Czołowi pływacy 


ku czci rozmową z miejsca potoczyła się na 

. temat kolarstwa. Miłego gościa na- 

Święla Odrodzenia tychmiast rozpoznali koledzy redak- 
„Płyswacy* bytomskiego Owa: cyjni, którzy ze sportem w życiu nie 
Ćremilowski, Dziknóna, Urszula si mieli do czynienia. No bo któż dzi- 


siaj nie zna Teofila Sałygi? 

— Pragnę przede wszystkim za 
pośrednictwem „Expressu“ .serdecz- 
nie podziękować wszystkim spor- 
towcom i miłośnikom kolarstwa za 
równie serdeczne gratulacje i ży- 
czenia po moim starcie w Krakowie. 

— Tak, z tych sukcesów cieszył 
się dósłownie każdy.. A co zamierza 
pan robić w najbliższej przyszłości? 


Renata Gryszczykówne zobowiązali 
się dlą uczczenia Święta Odrodzenia 
pobić do 30 września br. — 20 rekor 
dów Polski, I tak:. Gremlowski ‘i 
Dzikówna — po 8 rekordów, U. Gry 
szczykówna — 3 rekordy a R. Grysz- 
czykówna — 1 rekord. 


TEAT ZY — Jutro jadę na obóz przygoto- 
E EA wawczy przed wyjazdem ekipy pol- 
Nowy — Opera Śląska — „CASA-bskiej do Berlina. Będzie nas tam 
NOVA“ — godz. 19. dziesięciu — Klabiński, Królak, 
Powszechny —  „MORALNOŚC ;Ulik, Liszkiewicz i ja — z Gwardii. 


Gabrych i Murowaniecki — z Włók- 
niarza, Hadasik i Waliszewski — z 
CWKS oraz poznańczyk Beting. Z 


PANI DULSKIEJ* — godz. 19.15. 
Mały — „WODEWIL WARSZAW- 


SKI“ (Ślub, k — z 
SRA EEROR Pegon tej dziesiątki tylko sześciu będzie 
ało c 

“Muzy — „CZARDASZKA* — zę zaszczyt wyjechać do Berli 

Ode. Ie» — To może i pana wśród nich me 
Letni — „MĄŻ I ŻONA* — godz. zabraknie?... 

19.30. å ` — Postaram się pracą na to ER 
Pozostałe teatry nieczynne. Zyé.. 


— Okazja ku temu chyba 
wkrótce znajdzie? 
już 
w wyścigu „l 


się 


Cyrk Fafistwowy nr 3 (Pl. Niepod- 
ległości) codziennie godz. 19.30 pro- 
gram atrakcji, w soboty, niedzielę 
2 przedstawienia — godz. 15.30 i 
9.15. 


KINA 


ADRIA -— nieczynne. 

BAJKA — Wilcze doły — 18, 20. 

BAETYK — Ostatni wystrzał — 16, 
18, 29. 

GDYNIA — Program rozmaitości — 
16, 17, 18, 19, 20, 21. 

„MŁODA GWARDIA — As wywiadu 
— 16, 18, 20. 

MUZA ~- Musorgski — 18, 20. 

POLONIA — Na odsiecz Carycyna 
— 16.30, 18.30, 20.30. 

PRZEDWIOŚNIE — Rywale — 18, 


— Owszem, 


iijszej nie- 
dzieli, 


Wyz- 


z naradą trenerów 


Dzisiejszy „czwartek bokserski“ na 
boisku Bawełny przy ul. Ogrodowej 
będzie miał nieco odmienny charak- 
ter. Poza spotkaniami pięściarskimi 
odbędzie się na pinr także spotkanie 
wszystkich trenerów { instruktorów, 
na którym omówi Sig sprawy szkole- 
niowe. 


Ujrzymy 


„EMWERESS ILUSFROWANY” 


Sałyga zamierza ustanowić 


nowy rekord. świata! 


Tym razem doskonały kolarz fódzki 
spróbuje szczęścia w jeździe 24-godzinnej 


wolenia*. Gwardia łódzka wysyła do 
Lublina drużynę, w skład której wej. 
dą Kiabiński, Królak, Liszztewios i 
ja. 

— Ho, ho... Toż to ai teiasy 
chyba skład Gwardii jako zrzesze- 
nia? No, w takim razie puchar Włók 
niarza zdaje się zmieni właściciela... 

— Będziemy się o to starać... 

— A czuje się pan dzisiaj już-zu- 
pełnie na siłach? 

— O tak! Doszedłem już do sie- 
bie po krakowskich rekordach. My- 
ślę nawet o biciu rekordu światowe- 
go w jeździe 24-godzinnej... 

— Co proszę?! w się nie prze- 
słyszałem?... 


 — Bynajmniej. Powtarzam: prag- 
EEA pobić rekord świata Niemca 
Medo w jeździe 24-godzinnej... 
to się pan „rozsmakował"* w 
rekordach światowych, co? A jaki 
wynik miał Medo? 

— Przejechał 705 km (a więc 29 
km na godz.), zdaje się w roku 1932. 


Przystąpię "do dzieła pw jak: 


On.. 
— To znaczy? 
— Medo jechał dwa razy na rekord 

— raz w jeździe 12-godzinnej, a dru 

gi w 24-godzinnej. Jego pierwsze re- 

kordy w ramach jazdy 12-godzinnej 
już mazat ÅA smutno by więc było 


PTALULUONECNENYTET 


nie zmazać ostatniego... | 

— A kiedy zamierza pan do tego 
przystąpić? 

"'— W pewnej chwili przyszła mi 


na Spartakiadzie 


‘| nia Warszawa bedzie miejscem Spar 


igo wezmą również 
<złonkinie rodzin' wojskowych-'oraz|' 


r; *,. i Fe 


~ — Czy również w Krakowie? 

— Chciałbym bardzo w swoim re 
dzinnym mieście, w Łodzi, o ile do 
tego czasu... odremontuje się tor w 
Helenowie. Bo mimo obietnie i po- 
lecenia — do tej pory nie się tam 
jeszcze nie robi, chociaż do Sparta- 
kiady niewiele czasu zostało... 

— Czy w historii kolarstwa pol- 
skiego próbował już ktoś szczęścia 
w jeździe 24-godzinnej? 

— Nie. Ja byłbym pierwszym „wa- 
riatem*. 

— Ładne mi „wariactwo“!.. Na pe 
wno nie można będzie wtedy szpilki 
włożyć w Hełenowie, tylu by ło- 
dzian depingowało swego „wariata“! 
W ich imieniu życzymy panu w tej 
próbię, równie pięknego sukcesu, jak 
w Krakowie... (ki) 


Żołnierze 4 
m sportowcy 


W dniach od 22 lipca do 10 sierp- 


takiady Letniej Wojska Polskiego, w 
której udział wezmą najlepsi żołnie- 
rze—sportowcy, reprezentujący po- 
szczególne Okręgi jskowe, Mary- 
narkę Wojenną i ska Lotnicze. 

Program Spartakiady WP jest bar 
dzo bogaty i obejmuje ogółem osiem 
dyscyplin sportowych.  Pięściarze 
walczyć będą na kortach CWKS-u 
w dniach 22—28 bm., piłkarze na sta 
dionie Wojska Polskiego od 1 do 9 
sierpnia, lekkoatleci — tamże w 
dniach ęd 5 do 9 sierpnia. ` 

W tym samym czasie o,tytuł mi- 
strza WP ubiegać się będą drużyny 
siatkówki i koszykówki, w dniach 
5—8 sierpnia staną do walki pływa- 
cy, od 6 do 8 sierpnia — gimnastycy. 
Wielobój oficerski odbywać się bę- 
dzie 7 i 8 sierpnia, a strzelanie do 
rzutków — od 6 do 9 sierpnia. 

W. Spartakiadzie Wojska Polskie- 
udział “kobiety 
cracownice cywilne administracji 
wojskowej. 

Spartaxiadę poprzedziły elimina- 
cje w jednostkach wojskowych i w 
ckręgach, które wyłoniły najlepszych 
zawodników. i 

W ogólnej punktacji po Sparta- 
kiadzie Zimowej prowadzi OW Kra- 
ków, mając 26 pkt., przed OW Wro- 


sx 47 5 
a 58 7 
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R Basen 


otwarty 
dla wszysłk.ch! 


+- Łodzianie będą się mogli w dniach 
21 i 22 lipca br. „napływać“ dowoli. 
Zarząd Włókniarza bowiem postano- 
wił oddać w. tych dniach basen przy 
Al. Unii do użytku dla wszystkich 


chętnych, bez żadnych opłat. Ma tyl-_ 


ko jedną prośbę do publiczności: pro 

si mianowicie o przestrzeganie prze- 

pisów i zachowanie należytego p9- 
rządku. 


Kadra 
trenuje | 
przed meczem | 


z Bułgarią 


Czołowi tenisiści stolość przeby- 
wają obecnie na obozie kondycyj- 
nym w Gdańsku-Wrzeszczu, przygo- 
towując się do oczekującego, Polskę 
meczu międzypaństwowego z Bul- 
garią. 

W celu wyłonienia kandydatów do 
reprezentacji, ufządzono turniej eli- 
minacyjny. Pierwsze miejsce wśród 
mężczyzn zajął Arbach. Na dalszych 
lokatach  uplasowafi się Kawczyk, 
Patyński, Krygier (Łódź), Rosłan i 
Otręba. 

W turnieju dla kobiet najlepszą 
okazała się mistrzyni Polski — Do- 
równa, która wyprzedziła Guzików- 
nę i p — 


Górnicy węgierscy 
remisują 


z ZS Gwardią ° 


W meczu piłkar- 
skim rozegranym dn. 
A 18. bm. w Gdańsku, 

reprezentacja górni- 
ków węgierskich zre- 
-| misowała z ZS Gwar- 
dia Ż:2 (1:0). 

Bramki zdobyli dla Węgrów Mol- 
nar i Varga, dła egg Gracz i 0l- 
szewski. 973: 2 


oz: 


Pracownicy Boszukicowi 

Wykwalifikowanych tkaczy (ki), 
przędzalników na wykończalnię, ro= 
botnikówy gospodarczych i transpor- 
towych, pracownice do Straży Prze- 
mysłowej zatrudni natychmiast Fa- 
bryka Pluszu i Dywanów im. T. 
Ajzena w Łodzi, ul. Kilińskiego 102. 


20. . 
REKORD — Zakazane piosenki —|w Łodzi 
18, 20. ; i 
ROBOTNIK — Wesołe zawody — najlepszych: 
16, 18, 20. AEA 
ROMA — Nowa Czechosłowacja — tenisistów 
18, 20. W -najbliższy piątek od' 16-ej a w 
STYLOWY — Wiosna w Sakenię — | sobotę od 9-ej odbywać się będzie 
18, 20. na kortach przy Al. Unii atrakcyj- 
ŚWIT — Rodziną Artamonowych —|ny półfinałowy mecz tenisowy o 
18, 20. drużynowe mistrzostwo Polski mię- 


TATRY — Zasadzka — 16, 18, 20. 
WISŁA — Trzcinowe dzwony 
16.30, 18:30, 20.30. 
WŁÓRNIARZ — Awantura na wsi 
— 16.30, 18.30, 20.30. 
OLNOŚĆ, — Nieczynńe Y powodu 


w 
remontu. Nowak 
ZACHĘTA — Wesołe kumoszki zj ským, 
Windsoru — 18, 20. czata. 


dzy CWKS I a łódzkim Włóknia-* 
rzem, W meczu tym ujrzymy” naj- 
lepszych tenisistów polskich w Olej- 
niczysem, Radziem, Kwiatkiem, Heb- 
dą i în. na czele. Łodzianie wystąpią 


Wystarczyłoby 


dzin. 


najsilniejszym składzie z 
Mańkowskim, Wisław- 
liskim i Pajchlową na 


myśli? 


Krzysztof Gorayski, jeden z metalow- | gnamy ich! — BZESE go SLEM 


ców i Rajmund biegli na ostatku. 
jedni mieli broń. Nie umawiali się, ale 
rówiiocześnie pomyśleli o tym samym: że 
ścigającym trzeba pokazać, iż nie są bez- 
bronni. Że tym samym zbudzą w nich 
większy dla siebie respekt. 

trzelając szybko, nie bardzo nawet 
wierząc w efekt swoich strzałów, wyła- 
dowali pośpiesznie magazynki i — pod- 
czas kiedy gęsto gwizdały kule nad, ich 
głowami — pomknęli w ślad za towarzy- 
szami. 

— Żeby tylko nie zbłądzić w tym nie- 
znanym lesie — westchnął Rajmund, na- 
bijając w biegu ponownie broń. — To by- 
łoby dla nas fatalnie... A już najfatalniej 
dla mnie! 

— Nie bój się! Widzimy ich ślady! Do- 


Dział Gospodarczy: '129-13. — Dział listów: 


Wydawca: „EXPRESS ILUSTROWANY", — Prenumerata miesięczna zł 4,50, kwartalna, zł 13,50, półroczna zł 27.— przyjmują wszystkie Urzędy i Agencje Pocztowe, 
wiejscy na terenie całej Polski w terminie do 15- go każdego m-ca na okres następny. 


“Os.  Przyśpieszyli kroku i dopadli ich rze- 


czywiście. 

— Iść kupą! Niech jeden uważa na 
drugiego... Jakoś wydostaniemy się z tej 
matni — rzekł z przekonaniem Kučma. 

Zaczęli iść jeszcze szybciej, ażeby od- 
dalić się jak najbardziej od tamtego fa- 
talnego miejsca i ewentualnej pogoni. 

— Gdybyśmy mieli broń, pogadaliby- 


śmy z nimi inaczej — warknął tkacz 
z Łodzi. 
— Broń!... broń!... — mruknął Kużma 


— broń. znalazłaby się, ale nie mamy na 
to czasu. 

Kiedy dopadli do niewielkiej polanki 
byli tacy zziajani i zmęczeni, że automa- 
tycznie zatrzymali się, ażeby zaczerpnąć 
BR tchu. SN í 


103-04,  — Dział Kulturalno-Cświatowy: 109-62.. 


taka myśl do głowy w czasie bicia 
„rekordu świata w Krakowie. Mógł- 
bym wtedy spróbować 
zrobić 
przerwę na posiłek, masaż i odpo- 
czynek — i „kręcić“ dalsze 12 go- 
Ale postanowiłem w końcu 
odłożyć to na następny raz... 

— M pod „następnym razem“ ja- 
ki ma pan w tej chwili termin na 


— Kto wie, czy się o to pokuszę 


po Spartakiadzie, a jeśli nie — to w 
przyszłym roku „na mur-beton'... 


ło nie wpadli 


szczęścia, 


króciutk. 
price SREBRNY 


wycofane mone 
kupuje. Piotrkow- 


wycofane monety;jwana. Zakład fry- 
zjerski, Łódź, Mo- 


kupuję. Piotrkow- 
ska 120 sklep, 


— I © zrobimy dalej? — zapytał 
dziennikarz, pocierając rękę, którą sobie 
nadwyrężył przy PN” wrót sto- 
dółki. , 

— Całkiem po prostu — Pidpa Kużma. 
— Musimy gnać co sił w stronę granicy. 
Lasem. A kiedy znajdziemy się po dru- 
giej stronie, będziemy bezpieczni. 

Krzysztof Gorayski znał już te strony. 
Przypomniała mu się ta noc, kiedy o mā- 
na kompanię niemiecką, 
włóczącą się przypadkowo po okolicy. 

— Iść lasem to rzecz wyborna i bez- 
płeczna. Gorzej, że przez jakiś czas bę- 
dziemy musieli brnąć gołym polem. Tam 
mogą nas nakryć... 

—- Moglibyśmy skręcić teraz w lewo 
i pójść bardzo szerokim łukiem w stronę 
granicy, ale musielibyśmy przy tym nad- 
robić parę niepotrzebnych kilometrów... 
Może nawet milę. Ja proponuję, żeby iść 
na przełaj. Tu przecież każda minuta jest 
droga — radził brodaty smolarz. = 

— Idźmy więc na przełaj — zawołali 
inni. 

Minuta, 
rusza dalej. 

— Czy szkopy idą za nami? — pyta 
dziennikarz. 


o 
dwie odpoczynku i gromada 


— Działk Sportowy 137-47. — Ogłoszenia: - Pio 


claw i OW Warszawa — po 25 pkt. 
na NE Z m | M M A Mar 


Ogłoszenia drobne 


złom.|KOBIETA do my- 
cia głów potrzeb- 


_2693|]niuszki 2. 


Zgłoszenia osobiste przyjmuje dział 
personalny. 536 
Wykwalifikowane szwaczki na ma- 
szyny motorowe przyjmą natych- 
miast CWO w Łodzi, ul. Curie Skło- 
dowskiej 12. Zgłoszenia osobiste: 
dział personalny. , 546 


ska 9 — sklep. |Aa natychmiast. | Kalkulatora w oddziale finansowym 
4036|Pierwszeństwo si~- | zatrudni natychmiast Miejskie Przed 
SREBRO, złom,ła _wykwalifiko- | siębiorstwo Ogrodnicze w Łodzi, ul. 


Wojska Polskiego 83. 548 
Kowal do zakładu kowalskiego po- 
trzebny. Łódź, Obr. Stalingradu 136. 

4632 


4150 


— Chyba — odparł smolarz i przy- 
śpieszył kroku. 

Doszli do skraju lasu: Zrobiło się wid- 
niej, 

Gorayski, spojrzawszy przed siebie, do- 
strzegł mały zagajnik, leżący między linią 
lasu, a miejscem, na którym się znajdo- 
wali. Momentalnie poznał ten "lasek: ram 
schronili się przed paroma tygodniami, 

kiedy omal nie nakryła ich przechodząca 
przypadkowo niemiecka kompanią pie- 
choty. 

— Teraz mamy przed sobą najgorszą 
część drogi! Musimy przebiec tędy kłu- 
sem, jak najszybciej! — zakomenderował 
Kuźma. —-Za mną, towarzysze! 

Ruszyli szparko przed siebie. 
skrzypiał pod ich butami. 
oddechy zmęczonych ludzi. 

Zbliżyli się w stronę małego, pamięt- 
nego dla Krzysztofa zagajnika. 

— Pokryliśmy już chyba połowę naj- 
bardziej krytycznej drogi! — — mruknął Go- 
rayski do Rajmunda, a w tej sarhej chwili 
rozległo się gęste terkotanie maszynowych 
karabinów... 

— W zagajniku są hitlerowcy! — 
krzyknął Kuźma — na ziemię! 


Śnieg 
Słychać było 


(D. c.n.) 
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